Wyshodni we wtorek, cuwaptek I 
sobote. Co sobote dolgssony jest 
arunas BoOamaltości, puma ku 
pofytkow! | zabawie. Prenume- 
rata Gazety s Dodatkiemi Rosma- 
Bościami na kwartał, dla odbiera 
jscych w szsmym Lwowie 4 sr. 
Ga kr., na 'pacztamcie lwowskim 
5 m. 19 kr., na wszelkich Innych 
pOosatamtach Ssr.86 kr., mon.konw. 
Prenumerata półroczna wynosi 
dwa easy tyle o0 kwartalna. 


Czwartek 


. 


GAZETA 
LWOWSKA. 


+ PR 
N” 98, 


Dodatek do Ganety Lwowskiej 
obejmuje donłesicnia areędowe | - 
prywatne. Za umiessczenie w Do Z C. 
datka płaci się od wiersza w pół {>= 
kolumnie (draklem garmont } Sac. s $; 
pierwszy ras 3 kr., a an ha FIE 
następujący ras tylko po 2 tjepry/(2// e 
mon. konw- Za większe litery p 

się wedle tego, lle us uwyczajdy 
drak obrachowsne miejsca ui 
ma. Redakcyja Gnaety Lwowskiej No 
przyjmuje tylko frankowene listy. 


38. sierpnia 1845 


Przegląd artykułów. 


Wiadomości krajowe: Ze Lwowa: Ostrzeżenie 
c. k. Prezydyjum co do składek na galicyj- 
ski Instytut dla ślepych. — Dary dia w Dj 
ścian galicyjskich przez powódź zniszczonych. 

Wiadomości zagraniczne: Hiszpanzja: Roz- 
wiazanie Senatu. spó 

Anglija: Blizki wyjazd Krółowćj do Niemiec. 
— Król holenderski opuszcza Angliję. — 

- Ostatnie czynności parlamentu. 

Francyja: Załatwienie sporu czeładzi mułar- 
skiej, — Pożar w Tulonie. — Obóz pod Bor- 
deaux. — Instrukcyje dla marszałka Bugeaud. 

Niemce: Zaburżenia w Lipsku. 

Rossyja: Rozporządzenie g do skazanych na 
Sybir. — Przywilej dla Żydów rolnictwem 
się trudniących. — Ułatwienie komunikacyj 
pocztowych. 5 

Turcyja: Usiłowania W. Porty w uśmierzeniu 

- wojny domowćj w Syryi. 

Nowiny. R A 

Wiadomości handlowe i przemysłowe : Z Gdańska. 

Składki dła włościan galicyjskich. 


ap Om- 


WIADOMOSCI KRAJOWE. 


— Ze Lwowa. — 


C. k. galicyjskie Prezydyjam krajowe ogłasza 
niniejszém dla ostrzeżenia każdego, iż do zbić- 
rania i przyjmowania składek na nowo zało- 
Żyć się mający w Galicyi Instytut dla ślepych, 
zadna z osób prywatnych w jakibadź sposób ani 
jest wezwana ani upoważniona, i Że podobne 

abroczynne ofiary dla zupełnćj pewności, iż 
wedle przeznaczenia użyte będa, li tylko u 


Prezydyjum krajowego, łab. u urzędów obwo- 
dowych składać można, 


"eee 


I 


Wziewiąty spis darów 


dla dotkniętych, znowu 


gu mieszkańców 


galicyjskich. z R 
W Prezydyjum c. k. liządu Krajowego złożyli: 


mianowicie: - i i zr. Kr. 
Sikorski Jan. . «: » . . (l ziwot 
Milde J. W.isyn . . . „xi. . 20 .— 
Glixelli Sebastyjan i syn . „.. . . 5— 
Wenzel Jan Józef . + . , 4,47,4, I — 
Lewiński Jórzy Benedykt . , <0. 10 — 
Hermann i Grabowski „ . . cL « 1 — 
Justyjan Józef Aloizy . o. . s . 40 — 
Kirschner Wincenty 8 e, pim n aa 
Schumann Frańciszek i syn . . . 2 — 
Niemirowski Jan . s . . . « 4  B— 
Piller Frańciszek i spółka ORTE 
Faust Frydryk . . . . 3 5 — 
PentherS. A. . . . ... „wod 10 — 
Göttinger Józef . +7. ZadUlNId Js= 
Himmel Jan . WEN drze! 4QmS 
Werner Rarol . ., . . MERE TE 
Czuczawa Antoni . > "TE n 
Rlein Jan . è +. « . „ 20 — 
Wolf Jan . A le ć 3:8 ae 
Lunda Jędrzej B d A dl agih 
Brühl Jan ` Arna T T 3 — 
Jeleń Jan `. AR E «4 „AŻ pn 
Galiński Frańciszek X w, .fatnth awd 
Winiarz Edward. . . . 8 rubli śr. — — 
Singer Floryjan H. . . . . . . . 40 — 
sog derzy 6, ..-.. 5. .0 we) B= 
Adamski Frańciszek „, PO Bo 
Breuer Józef . . . , -panlai 120— 
Zipser Rarol Jan . "a BAR . 5 — 
Jabłoński Kajetan . * , „+ =< 2 
Sieradzki Michał O R 42 
Justyjan Jin. "n ABE a e. .5— 
Schier Józef © o. Wi e « o, a, o ay 5 — 
Kirschner Antoni . AE 2 — 
Stokmann Volkmar . eol aano 
Schier Józef i syn . . , . SEA 
Vaniek i Neranzi . „, , „ , 3 2 — 
Merunowicz Józef . „ „, , , , anal) e2 


Seehah Antoni . 
Stampfel Harol 
Sopuch. Gabryjel 
Riedel i Różycki 
Keller Ignacy . 
Steidel Jan . . 
Hubert Jan i syn 
Hiriese Karol i spółka 
Schulz i synowie. . 
Oberleitner i syn . . 


dj ge o 9 o pp a Ò o 


Schik Lederer i spółka 


Raufer Michał o. . 
Adler i Haskiel -~ 
J. Ch. Appermamn w 


Baumann Natan > 27 
Chram Berl . £ 


Glanzer i Wiedrich , 
Horowitz Dawid . . 
Hulles Herszko o . 
Juttes Jakób . . » . 
Kosel Ber Marek . . 


Mendrochowicz i spółka 


Mintzeles Szmaja . . 
Mises Ilerszko Józef . 
Rappaport . "uży ` 
Rentschner. Ta Bi. 
Jiussmaun Lejba -X 
Reich Aszer . : >» 
Sokal i Thom . . 
Seif- Abraham . . . 


Semis Herszko Marek- 


Wohl i Goldbaum . 
Weber i syn z 
Ziller Abraham «a >» 
Laufer i syn . . . 
Halpern. Ba.. . ; 
Kasil Mojżesz . E 
Bötz M. H. AR 
Sprecher Marek . 

Epstein Jakób . A 
Radomski Józef . . 
Hand Lejba . . . 
Rieci F.. . . . . 
Hlulles Salomon . . 
Stock Antoni ,; 4 
Ricci Ludwik . . œ 
Hoffman Hermann‘ 
Ricci Jan . -« » » » 
Krebs Józef . p . « 
Prasser Frydryk- . » 
Austreicher Mojżesz . 
Weiss M. . .-. s 
Grossmann Mojżesz „ 
Jolles Herszko . . « 
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2 
1 
1 
1 
4 
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Tadler Piotr E E « o dk r T 4 
Mniejszemi datkami razem 
Urząd sedz, 4tćj dzielnicy miasta ze- 


brał -. . asse > „ %*rub. śr. i 28 
Audykowski zarzadzca domu kałók . 


. 4 
Zaleska Anna. e « © . „srami 7 40 Gp 
Sklepiński Antoni . s... 1 
Siostry miłosierdzia . . . . « « , 4 
Konwent OO. Bazylijanów . . . . 4 
Urząd sędz. Ścićj dzielnicy zebrał . . 29 
Magdalena Benedykta . . . . «. « 4 
Z kasy cechu cukierników . . . . — 
lr. Pinińska Agnieszka . . . .-. 4 
Minasiewicz Józef . « . « . . , 2 
Jabłoński Karol .'. . . . . . . 2 
Fobyłecka Teresa . , . . . . 1 
Pikulski Józef e 93 . o a . . . 1 
Mayer Joze S e a: 1 
Klasztor pp. Sakramentek . . , . 4 
'Toresiewicz Marcin . . . <= 
Urzad sędz. 4tćj dzielnicy zebrał do skar- 
bony = « 2 tamiobryontosł Jit 2 
Krynicki Benedykt leg Birner „aż 
Wienzeł Antonis asute smsirjdish 24 44 A 
filein (Ludwik; >a- 52 a iy «ygd 4% =e 73 
Ustyjanowicz Bazyl. . « » « . = 
Rieman Frydryk, majster garbarski "38 
Matusiewicz Macićj , - . . . 4 
Zenker Ludwika . 9.04%. 2 « « 1 
Hr. Zamojski Adam Saryjusz . . . . 10 
Kozyrski Feliks . . . . 3 


Jnstytut czynnćj miłości bliźniego - 25 
Majstrowie szewcy + . è . » . . 32 
Czeladnicy szewscy . > « » » . . 20 
Mniejszemi datkami razem . . .. 6 
Złożono też —. 
a) W urzędzie obwodowym 
przemyski m: 
Ze składki w mieście Przemyślu, zro- 
bionćj za staraniem tamecznego Stae 
rosty, Czetsch de Lindenwald . „ . 158 
Saar, c. k. radzca gubernijalny , 


ir. Stadnicka; z Hosienic -. +”. . . 40 
Hr. Dulski, z Nikłowic diete +60 
C. k, pułk pieszy Kr. Leiningen . . 45 
Dekanat jaworowski obr. łac. 4 duk, i 50 
„ jarosławski . « © « « o « 40 

» Jaworowski: obr. gr.: kat. . . »« 8 

» _ mościski s467%5560 sie A 

„ Jaworowski obr. łace-. » « + 17 

»  Zurawicki! ,, » sów aS 
Paralja wielko - ocka: obr. łac. « 
Urząd dachoway radymieński w łac. 6 
3 rzemyski ,„ „ AB 

” kusakowaki A 5 6 


SIELIINIIISNINNI 


> e « „ 124 46 


20 


SmMIITLIA|SIMI 


= a — 


i a AB zr. Kr. 
Fapelanija mużyłowiecka . » " 4 — 
Witoszyński, kanclerz obr. gr. kat. . 8 46 
Magistrat jaworowski o « « +» » . 41 47 
Urząd gospodarczy jaworowski . . - „ 5 20 

b) W urzędzie obwodowym 
i -złoczowskim: : 

Garapich de Sichelburg, właściciel Za- 

górza . « « « 6 « s 6 + «6 s» 80 — 
Miączyński, właściciel Suchodołó 20 — 
Dominijam Łopatyn, ze składki . . > 20 45 


Kobyłecka Teresa, właścicielka Kozłowa 
Zakrzewski Adolf, praktykant konce-, 
ptowy gubernijalny . . . » 
Dąbski, właściciel Welicy barytowćj - 
Liwin z Brodów . » . - « « : » 
Lewicki, proboszcz olszan. obr. gr, kat. 
Rudnicki, proboszcz lipow. „ w» » 
Piasecki Jędrzćj, emerytowany dziekan 
złoczowski Ó . . . . . . . . 
Fikowicz, proboszcz bohutyń. obr. gr. kat. 
Makowski, podhajcz. ,, 
Kwaśnicki, „„ © buski A 
Audykowski „ ohladow. ,, 
Lewicki „ Oozydowski „ s, 
Walter, dzierżawca Markopola . . . 
c) W urzędzie obwodowym 
tarnopolskim: 

Cikowski, właściciel Złotników . . - 
Sobolewski, właściciel Draganówki > 
Olszewska ilenryka, właścic. Sorocka 
Janowicz Szczepan, dziekan trembowel- 
ski obr, gr. Kat. i jegojpodwładni ple- 
bani . . . P . . . . . = 
Biliúski, dziekan tarnopolski obr. gr. kat. 
ze składki . « « » o ała 
Postępski, dziekan trembowelski obr. 
łac. ze skladbi. „ « e +.. 
Bocheński, dziekan zbarazki. obr. gr. kat. 
ze składki + o « « + + + * *, 
Czajkowski, proboszcz kamioniecki obr- 
geiau oma <du dwcużaay wi 
Krasel; mandataryjusz złetnicki, ze składki 7 
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c) 


i) 
Gi 


Dziwiński, s; skoryski = 4 
Huryłowicz, — „, mikuliniecki ,, 16 
Krzykowski, s kaczanowiec. „ 58 
Uruski, m AETAT 
Studziński , 2 sredi bina aai 
Poddani z Nastasowa . . e - - « 10 
Tarnawski, mandataryjusz z Draganówhi 2 
Poddani z Draganówki i Podczapiniec 48 
Dominijum romanowskie, siolskie, ze 
składki - . a . . * a a . a . l 
Dominijum Bogdanóyka, ze składki . 7 
m Stupki Sa Siitani 
5 Strusów a uf e oA 


za. ke 

Dominijum Ttawcze, ze skłądki „ . 4— 
n Lubianki Da t aE 

m. Rozówka 47 zł, pol. i . . 550 

„ Małahorówka, „ ., . . 82 

o Hałuszczyńce ko . » 1550 

FA Łuka mała Fo 2" 2 LO 


d}. W urzędzie obwodowym 
czortkowskim: 
Baron Krieg, c. k. radzca gubern. i sta- 


rosta obwodowy e à » e a » . 20 
Palkiewicz, proboszcz zaleszczycki 40 
Babecki, właściciel Zazaliniec . . . 40 


Hrabia Piikler, właściciel Uścia bisku- *' 


piego « « e e™a e s ea s y 25 
Lewicka Pawlina, właścic. Borszczowa 45 

a Sydonija, jćj córka . . . . 15 
Morawska Ratarzyna, dzierżawczyni Mu- 

szkatowiec "e a a a aaa aaa. ID 
Geringer Adolf, dzierżaw. Borszczowa 45 
Kłohendorf, właściciel Szutrominiec . 5 
Szumlański, dzierzawca « . . , 2 
Gmina poddańcza r pp F20 „4 MB () 


Ze składek, zbieranych przez duchowień- 
stwo dekan. kudrynieckiego obr. gr. kat #415 
Baron Brunichi Maurycy z Uhryńkowiec 
Tiónigsberg, dzierżawca Ukryńkowiec 
Herzog Józefa, z Uhryńkowiec . . . 
Janicka Julija . . > »: a - . . . 
Ładuński . 0 «M4 amas =- 
Gerzakgk AD 4 ego e ,. - „a 
Rayss Frańciszek , mandataryjusz » 
Gmina Nowosiółka Kostiukowa . . . 
Skolski, wlaścicicl części Worwoliniec . 
Konwent OO. Bazylijanów ułaszkowiec. 
Gminy Paniewce zielone, Zawale, Hu- 
dryńce, Okopy, Michałówka . . . 
Czernecki Marcin, czynsz. z Dzwioiaczki 
KRokorudza Dmytro, poddany z Kudryniec 
Mieńkowski, urzędnik gospodarczy ,„ 
Gmina żydowsłia kudryniechka . . . . 
Horbaczewski, proboszcz kudryniecki 
obrec akat a, PA tt 0 — 
Pośniak, sędzia policyjny hudryniecki |. 
Gmina żydowska z Okopów |. 
Ślaski, c. k, poborca cłowy z Kozaczówki 
Martynkowaski, dozorca straży finansow. 
Dwernicki, właściciel Zawala =- . » 
Jamenfeld Jol, ze Skały - - - - . 
Hrzeczunowicz, dzierżawca Lisowiec , 
Gmina lisowiecka + - - Mines A 
Barwiński, administrator parafii lisowiec- 
kićj obr. gr. Kat. s s a s . . . 
Czechowicz, właściciel części Lisowiec 
Ntóżnemi mniejszemi datkami razem . 
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e W urzędzie obwodowym 
sanockim: 
zal Frańciszek, dzierżawca Baligroda . 
€zerniański, dziekan z Przyiuki obr. gr. 
kat. ze składki . -. . « « « „ 20 47 
Giebułtowski, dziekan brzozowski obr, 
łac., ze składki > « « « « « « «+ 46 40 
Laurecki, dziekan czertezki obr. gr. kat. " 
ze składki . „sady W dy. 77 28 
Kozłowski Tyrzys, syn właścicie a Mulawy 5 — 
Nakoniec nadesłali do Prezydyjum 
Rządu krajowego: 
Dekanat czortk. ze składek 17%, rub.śr.i 93 


zr. kr. 


5 — 


" lubaczowski ze składek. . 38 
„ . kąkolnicki m apaa 833 
sA stanisławowski — ,, . 20 
Adwokaci tarnowscy: y 


Radkiewicz Jan . E . . 5 — 
Ligeza Wincenty . . m - e « «: + 5— 
Szwajkouski Jan . . « « s e e « 5— 
Rutowski llemens  . * e œ 5 = 
PISKIWAdOŃM | 2... aMeg.s amadlm * 4.4 JAF 
Urzędnicy substy: w Tarnowie urzędu 
fiskalnego : 

Boczkowski, adjunkt fiskalny . . . 5— 
Hnendich, praktykant konceptowy . » 4 — 
Denker m A t -<q3 > 1 = 

— 20 


Natter, WCZBYN = 2 40 0. o E 


WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE. 


Hiiszpanija. | 

ZMadrytu dnia 4. sietpnia. Gazeła 
Madrycka ogłosiła dziś królewskie rozporzą- 
dzenie, któróm teraźniejszy senat rozwiązano. 
Artykuł 2. tegoź rozporządzenia oznajmia, że 
rada ministrów przystąpi niezwłocznie do za- 
proponowania: Królowćj tych osób, które sto- 
sownie do konstytucyi nowy. senat składać maja. 


Wielka Brytanija I Erłandyjn 


Z Londynu dnia 4. sierpnia. Czas od- 
jazdu Iirólowój do. Niemiec nie podpada już 
Żadnćj watpliwości; Jéj król. Mość zabawi 
w. Westminster tylko przez tak długi czas, ile 
potrzebuje na zejście z tronu, z którego: zwy- 


kle miewa. mowę do angielskiego parlamentu ,. 


i na zrzucenie z siebie tak w literalnóm jak i 
w. przenośnóm znaczeniu swego królewskiego 
ornatu dla podróży, która zaraz potóm nastąpi. 
Ja nie mogę pominąć milczeniem tego ważne- 
go i szczęśliwego wypadku, tak pisze korespon- 
dent pisma Preussische Allgemeine Zeitung, bez 
przyczynienia się choć poniekąd także z mo- 
jéj. strony do tego powszechnego okrzyku ra- 


dości., jaki Królowa Anglii jako gość wiel- 
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kiego i szanownego monarchy w Prusiech bez 
watpienia wywoła. — Niezadługo będa An- 
glicy uwielbiać świetne królewskich domów 
festyny, równie jak i pojawiające się we wdzię- 
cznych i życzliwych oczach wrażenie, jakie na 
sercu Królowćj angielskićj sprawi przyszłe przy- 
jęcie, atoli i po tćj stronie morza obudzą się 
przez to niemnićj mocne i głębokie uczucia. 
Chociaż Anglicy przez swoje wyspiarskie położe- 
nie i właściwość swego charakteru i swych u- 
rządzeń zwykle są obojętni na wiele publi- 
cznych wypadków w Europie, jednakże nie 
mnićj przezto uznaja oni znaczenie tych wypad- 
ków, przez które dostojny i wspaniałomyślny 
reprezentant ich narodu wchodzi w ścisłą sty- 
czność z monarchami, krajami i z Indem nie- 
mieckim. Narodowa sympatyja budzi się przez 
uczucie wiernych poddanych, uczucie mówię, 
spólne tćj wielkićj familijnćj gałęzi ludów, 
z którćj Niemce i Anglija swoje pokrewne po- 
chodzenie wyprowadzają. Serce Anglii idzie 
ze swoją Królowa; a do modłów o jêj pomy- 
ślność i zdrowie, które sić codzieńnie z rodzin- 
nćj, angielskićj ziemi do nieba wznoszą, ła- 
czą się podzięki ża te błogosławieństwa poko- 
p: którómi się dotychczas jéj panowanie za- 
eca, a które ja z mocarzami Europy nie przez 
orężne walki, lecz przez wywzajemnienie grze- 
czności obeznały, za te władze, Które z mg- 
drością ï umiarkowaniem użyte sę do podzie- 
lania z innómi narodami swobodnych tryjum- 
fów kunsztu i przedsiębierstw dziewiętnastego 
wieku, i za ten duch większćj ludzkości, który: 
przezto, że rozwija najwyższe każdemu naro- 
dowi wymierzone zdolności, i wzmacnia u- 
święcone zasady narodowości; do spólnego za- 
sobu wiedzy, pomyślności i cywilizacyi nowe 
bogactwa i nową siłe dodaje. Oby ci, którzy 
w swojćj niewiadomości naszemu wickowi u- 
bóstwo ducha zarzucają, niegodni' jego. wiel- 
kiego przeznaczenia, powzięli naukę z tego 
świetnego widowiska, które: niebawem ich o- 
czom się przedstawi; oby: ci, którzy sobie ży- 
czą ponowienia niespokojnych, przez ściaga-- 
nie wójsk odznaczających się zwycięztw, po- 
równałi przemijający blask napoleońskiego: 
dworu z takićm spotkaniem się, jakióm jest 
teraźniejsze, w któróm przepych dworów i 
przyjaźń dyplomatyków=sa tylko-symbalem owćj 
dobroczynnćj harmonii narodów, która tylko: 
sama jedna takowa uroczystość wywołać mo- 
głal* Owoż można być pewnym, Że podczas 
gdy ludzie jak najmocnićj natężaja bystrość 
swego rozumu, by odkryć pobudki polityki 
angielskićj, i rozprawiają © panowaniu na mo- 
rzu , tudzież o handlowym monopolu, jak gdyby 
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Anglicy swój byt nie inaczćj jak tylko przez 
zawojowanie Oceanu i przez upadek swoich 
handlowych konkurentów zabezpieczyć mogli, 
prawdziwa polityka Anglików jest ta, którą 
przed sobą widzimy — to jest usilna dążność 
utrzymania istnących urządzeń europejskich , 
stałe postanowienie poważania praw drugich 
narodów, równie jak i sami dla siebie doma- 
gaja sie takiegoż samego poważania, i szanowne 
zaufanie w mocarzy obcych państw, którzy ró- 
wnąż starannością o pokój i pomyślność rodzaju 
ludzkiego są ożywieni. Dzieje świata nie wiele 
wskazują nam takich przykładów, któreby tak 
wzniosłemi i tak szlachetnemi były, jak przy- 
kład tych wielkich tak mądrze i tak dobrze 
użytych władz. A ja mówię tu nietylko o sa- 
mój Anglii, lecz nawet o tych dostojnych 
książętach i dyplomatykach niemieckich, któ- 
rym Anglija ten hołd w osobie swćj Królowéj 
oddaje. Gdy w takich czasach wzniosła duma 
przejmuje serca monarchów z powodu tak 
uroczystych oznaków, które ich dostojeństwu 
przystoja, i które dla nich za ich rząd są 
nagroda, wtedy takież samo bicie pulsu prze- 
nika wszystkie koła towarzystwa aż do najniż- 
szych klas ludu, a my zgromadzamy się na 
wspólny obchód festynów, którym sprawiedli- 
wość, zgoda i zarządzajaca losami wszystkich 
narodów Opatrzność błogosławi. 

Dzieńniki londyńskie donoszą pod dniem 7. 
sierpnia: Jutro opuści Królowa wyspę Whigt, 
iuda się tutaj przez Gosport. Pojutrze o go- 
dzinie drugićj odroczy Jéj król. Mość parla- 
ment, poczóm jeszcze tegoż samego dnia po 
poładniu uda się wraz z księciem Albertem 
do Woolwich, z kad między piata i szósta go- 
dziną wieczorem na pokładzie jachtu Victoria 
i Albert pod dowództwem kapitana lorda Adolfa 
Fitz-Clarence, syna zmarłego króla Wil- 
helma IV. odpłynie. Towarzyszyć będą Jéj 
Mości Królowéj minister spraw zagranicznych, 
hrabia Aberdeen, najwyższy Ochmistrz dwo- 
ru hrabia Liverpool, nadworne damy lady 
Canning i lady Gainsborough, tudziez 
przyboczny lókarz Sir James Clarke. Ró- 
wnoczęśnie odpłyna także na admiralskim o- 
krecie: Czarny Orzeł do Antwerpii pan Au- 
son, podskarbi i prywatny sekretarz księcia 
Alberta, tudzież pułkownik Wylde jego 
koniuszy. Kapitan Bullock, jeden z najdo- 
świadczeńszych oficerów marynarki, a szcze- 
gólnićj dobrze obeznany z żegluga do Antwer- 
pii, towarzyszy Królowój na mierniczym swoim. 
okręcie. Skoro Królewscy podróżni staną na 
pokładzie, uda się mała eskadra do ujścia Ta- 
mizy, gdzie królewski jacht pozostanie na kot- 


wicy aż do świtu w niedzielę, a potóm do 
Antwerpii popłynie. Dwa transportowe paro- 
statki odpłyna jutro z li łówskukcai ekwipaża- 
mi i pakunkiem do Antwerpii. 

dnia 8. sierpnia. Jego Mość Król 
Holenderski odpłynął dziś o trzecićj po południu 
z Woolwich do Roterdamu. 

Londyński korespondant Ilamburskićj Hór- 
senhalle donosi już o odbytóm dziś w wieczór 
posiedzeniu parlamentowóm , ostatnićm przed 
zamknięciem posiedzeń tegorocznych. W izbie 
wyższćj nie zaszło nic ważnego; odczytano 
po raz trzeci kilka zaległych bilów o kolejach 
żelaznych. Ostatnim przedmiotem rozpraw 
były sprawy syryjskie, o których lord Palmer- 
ston nadmienił. ekapitulował on krótko wy- 
padki w Syryi od czasu wypędzenia Egipcyjan 
w roku 1840 i wspomniał o tém, Że Sułtan 
przyrzekł Anglii, iż nad uwolnionymi za jćj 
pomocą. od egipskiego jarzma Syryjczykami, 
podług zasad sprawiedliwości i równości pano- 
wać będzie. Prawda, iż przez niezgodę mię- 
dzy Druzami i Maronitami zachodzi w tém nie- 
jaka trudność, ale tóż Wysoka Porta nie uczy- 
niła nic do zagodzenia tćj niezgody. Wydalony 
z Syryi w roku 1842 za naleganiem Anglii Emir 
Beszyr nie otrzymał przyrzeczonego mu wy- 
wynagrodzenia. Przyjęty w roku 1842 za przy- 
zwoleniem sprzymierzonych mocarstw plan ad- 
ministracyi dla Syryi, podług którego tak Ma- 
ronitów jak i Druzów, to jest każdy naród dla 
siebie mieli rządzić osobni gubernatorowie , 
ipodług którego miano użyć skutecznych środ- 
ków do oddzielenia od siebie zupełnie tych 
dwu narodów, aby upadł wszelki powód do 
wzajemnych zatargów , nie jest jeszcze dotych- 
czas wykonany, i owszćm tureckie władze sta- 
raja się gorliwie tę niezgodę między Druzami 
a Maronitami wszelkim sposobem podniecać. 
Pokój Syryi jest głównym żywiołem zamierzo- 
nego, traktatem Dardanelów zawartym w roka 
1841 przez pięć wielkich mocarstw, zabezpie- 
czenia nienaruszalności Wysokićj Porty , dla 
tego należy Życzyć, aby angielski rząd postarał 
się gorliwie o przywiedzenie syryjskich stosun- 
ków na mocy traktatu 4842, do porządku. Sie 
Robert Peel odpowiadając na tę kwestyję 
nadmienił, że właśnie obawa wystawienia na 
niebezpieczeństwo niepodległości i nietykałno. 
ści Wysokićj Porty jest przyczyną, iż wielkie 
mocarstwa tak delikatnie z nia postępują, i nie 
pozwala im skłonić Turków droga przymusowa 
do wypełnienia swych zobowiązań. Trudności, ja- 
kie Wysoka Porta stawia naprzeciw dopełnieniu 
swoich przyrzeczeń, starał się Sir Robert 
Peel OZ przytoczeniami tak z korespon- 
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dencyi lorda Ponsonby jako tóż Sir Straty 


forda GCanninga, odwołujac się oraz do 
nowszych depeszy pułkownika Rose i Sir 
Stratforda Canninga, podług których 
jest niejaka nadzieja, Że z czasem lepszy obrót 
wezmą sprawy w Syryi. Ztém oświadczeniem 
upadła ta kwestyja, bo gdy po tym ministrze 
chciał jeszcze zabrać głos Sir Charles Na- 
pier, okazało się, że już nie było takićj 
liczby członków , któraby jaka uchwałę po- 
wziąć mogła, a więc izba odroczyła się. 

Królowa Wiktoryja kazała przesłać Kró- 
lowi holenderskiemu patent na feldmarszałka 
angielskiego wojska przez księcia Welling- 
tona, pod którego dowództwem tenże Król 
przedtóm w kilku bitwach walczył. 


Francyja. 


Z Paryża d. 10. lipca. Sprawa dotycząca 
mularskićj czeladzi, o którćj juź oddawna roz- 
prawiaja gazety, zdaje się być na ukończeniu; 
niemal dwiestu przedsiębierców budowli przy- 
stało na taryfę robotników po 5 franków płacy 
za 10 godzin ; przedsiębiercy, którzy dotychczas 
nie chcieli ma to przystać, odbyli wczoraj zgro- 
madzenie, na któróm po Żywych debatach 
oświadczyła się większość podobnież za przy- 
jęciem powyżźszćj taryfy. A tak przerwańe od 
trzech miesięcy stawianie budowli rozpocznie 
się znowu tego tygodnia. 


W Tulonie wybuchnał dnia 1. sierpnia w po- 
łudnie pożar w miejscu Mourillon zwanćm, 
opodał od miasta, gdzie są warsztaty okrętowe. 
Mimo dzielnego ratunku, ledwie że dopićro 
trzeciego dnia udało się ogień ugasić. Szkoda, 
która rzad poniósł w ogromnych zapasach ma- 
teryjału drzewnego, przeznaczonego do budowy 
okrętów , wynosi prawie 2,400,000 franków. 
Jest wielkie podobieństwo, iż ogień był umyśl- 
nie przez którego zwięźniów galerowych pod- 
łożony. — Pisma publiczne zawieraja ten do- 
mysł, że ten ogień w Tulonie nie bez przy- 
czynienia się wprost »wiecznćj rywalki Francyi« 
został podłożonym. Zuchwałe jak i obrażające 
te posadzenia wywołaja niczawodnie nowa bu- 
rzę w dzieńnikach angielskich, przezco łatwo 
być może, iż tlejąca w skrytości między An- 
glija a Francyją zawiść w płomień wybuchnie. 

Hsiążę i księżna Nemours przybyli dnia 
5. sierpnia do Bordeaux. 

Obóz dla popisów wojskowych pod dowódz- 
twem księcia Aumale rozłożono koło Bor- 
deaux ,. w południowo-zachodnićj stronie Saint- 
Médard. To ostatnie miasto leży o półtorćj 
mili na zachodnićj stronie od Bordeaux. 
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` Wychodzacy w Perigneux dzieńnik Beho de 
Yesone donosi, że marszałek Bugeaud otrzy- 
mał aż do 1. września urlop, iże ten czas na 
swych dobrach w Excideuil spędzi. Są tu po- 
wszechnie tego zdania, żę ten urlop jest wste- 
pem do odwołania go, i że on juź do Algieryi 
nie powróci. Podczas jego niebytności obejmie 
jenerał de Bar naczelne dowództwo w Algie- 
ryi. Podlog dzieńnika Nażionał słychać, że 
minister wojny dniem przed odjazdem do swo- 
jéj majętności Saint-Amans przedłożył radzie 
ministrów kilka listów od marszałka Bugeaud, 
które w tak nieprzyzwoitym tonie były napi- 
sane, Że minister wojny nie chciał ich w swo- 
jóm biurze zatrzymać. Poczóm postanowiono, 
aby minister wojny odpisał marszałkowi Bu- 
geaud wimieniu całćj rady ministrów. Jeden 
z ministrów ułożył nawet na tómże samóm po- 
siedzeniu list pomieniony, i dano księciu d'Isly 
do poznania, Że rzad nie zmusza nikogo do 
służenia mu, ale od każdego bez wyjątku; 
który mu służyć chce, uległości żada. Mówią, 
że ten list przez jednego z ostatnich gońców 
do marszałka Bugeaud posłano. 

Najnowsze inustrukcyje dla marszałka Bu- 
geaud przepisują mu, aby na teraz nie za- 
puszczał się zadaleko wgłab Iabylii, lecz aby 
tylko karcił te plemiona, które jawnie prze- 
ciw Francuzom , kroki nieprzyjacielskie przed- 
sięwzięły. Ale równieź i to jest pewna, że 
marszałek zamierza koniecznie przedsięwziąć 
w jesieni na wielka stope wyprawe przeciw Ka- 
bylom ijuź teraz czyni do nićj wszelkie przy- 
gotowania. Miesiac październik przeznaczony 
jest na tę wielka wyprawe. Aż dotego czasu, 
kolumny jenerałów Gentil, dArbouville 
i Marey będa równocześnie i w kombinowa- 
nych obrotach operować około Kabylii i zapo- 
biegać, aby mieszkańcy tćj okolicy nie poro- 
zumiewali się z ajentami Ab d-el-Tiadera. 
Jestto uwagi godna, Że właśnie w tćj chwili 
znaczna część fabyłów, którzy mieli robotę 
i zarobek w Algierze, opuściła miasto i okolicę, 
iwróciła do swćj siedziby, widocznie dla tego, 
aby mieć udział w jój obronie. Na nieszczę- 
ście dopuścili się ci ludzie przed swóm odej- 
ściem wielu zabójstw, za które ich teraz do 
odpowiedzialności pociagnać nie można. 

Niemiec. 

Gazeta wychodząca w Lipsku zawićra następu- 
jące doniesienie z d. 43. sierpnia: Wczoraj wie- 
czór o godzinie 10. powstało tu (w Lipsku) hała- 
śliwe zbiegowisko, które szerząc się od końskiej 
targowicy, przez zbiegające się tłumy cieka- 
wych jeszcze bardzićj się powiększyło. Zaszły 
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takie zaburzenia, Że musiano przywołać poli- 
cyja, a gdy ta nic nie pomogła, wtedy mu- 
siała wystąpić będaca na straży komenda gwar- 
dyi komunalnćj i stojącego tutaj wojska. Po- 
wybijano kilka okien w hotelu de Prusse. 
Strzelcy, napomniawszy kilkakrotnie postępują- 
cych naprzód hałaśników , dali wojsku znak, 
aby się miało na pogotowiu, potém zakomen- 
derewali broń do nogi, a gdy excesa nie ustały, 
wtedy strzelcy ujrzeli się zmuszeni dać ognia, 
E co pośród tłumu na końskićj targowicy 
ilka osób padło ofiara tego smutnego wypadku. 
Gdy uderzono marsz jeneralny, zgromadziły się 
także batalijony gwardyi komunalnój i przyczy- 
niły się znacznie do przywrócenia porządku, 
Po północy rozprószyły się pojedyńcze tłumy, 
aokoło trzecićj godziny z rana powróciła spo- 
„kojność. Niezwłocznie rozpoczęto śledztwo. 


Rossyja. 


Pismo die Berliniscken Nachrichten zawićra 
następujace doniesienia swego korespondenta 
z Petersburga z dnia 28. lipca; »Jeneralny , 
wojenny gubernator Moskwy ,' książę C zer- 
batow -doniósł niedawno ministrowi spraw 
wewnętrznych, Że już podwakroć postrzegł , 
iż między transportami aresztantów, idącemi 
z Rossyi przez Moskwę na Sybir, było bardzo 
wielu szlachty i urzędników koronnych , któ- 
ray po utracie swoich praw obywatelskich nie- 
dopuściwszy się nowćj zbrodni i niepodpada- 
Jae nowćj karze, w brew.ustawom zakuci byli: 
w kajdany i mieli głowy ogolone. Minister 
spraw wewnętrznych doniósł w tćj mierze rza- 
dzacemu Senatowi, który zgadzając się ze zda- 
niem ministra © tym przedmiocie , wydał re- 
zolucyję, aby w takich wypadkach trzymać się 
Ściśle zasad, które ustawami są przepisane. 
Działający przeciw temu maja się spodziewać 
jak najsurowszćj kary. — Żydzi osiedleni w 
dobrach koronnych . lub prywatnych, o któ- 
rych się okaże, że pracowicie uprawiają rolę, 
maja na przyszłość tak dla siebie jako też dła 
familii swojćj od rekrutacyi być uwolnieni. — 
Pocztowa nasza komunikacyja zTurcýja europej- 
ską, z Multanami i Wołoszczyzna, , otrzymała 
w najnowszym czasie przez czynną staranność 
naczelnej administracyi pocztowćj wielkie ule- 
pszenia, których głównym zamiarem jest naj- 
większe przyspieszenie korespondencyi. Poczta 
lądowa z Petersburga do Tionstantynopola po- 
trzebowała dotychczas do ukończenia swój po- 
dróży przeszło pięciu tygodni; złączywszy się 
b z osobną, cxlrapoczta, idąca między Odes- 
sa i Bracławiem, odbywa tę drogę między 
dwoma ostatecznemi punktami w cztórnastu lub 


trzynastu dniach. W takiż sam sposób przyspie- 
szono także -komunikacyję pocztową między 
południową Rossyją a poładniowemi księztwa- 
mi, której zaczawszy od Odessy przez Reny 
do Gałaczu, nadano teraz jak najkrótsza lini- 
ją. Od roku 1843 istnieje korespondencyjna 
komunikacyja z Itonstantynopołem przez mo- 
rze, a to za pomocą fregat parowych. Jest ona 
tak dobrze uregulowana, Że nawet własny rząd 
zamierza użyć jej podobnież do przyspieszenia 
korespondencyt z Prus i przyległych państw 
z Konstantynopolem , na któryto wniosek na- 
stapił już konsens Cesarza Jego Mości. Jeżli 
ta komunikacyja przyjdzie do skutku, wtedy 
Rossyja będzie pośredniczka posyłania listów 
między północno-zachodnia Europa a Wscho- 
dem; jestto wypadek, który się poraz pićrwszy 
tutaj wydarza, Nasza regie pocztowa otrzyma 
przezto nowe, znaczne źródło dochodu. 


A "uwcyja. 

'Z Konstantynopola dnia 30. lipca. 
Minister spraw zagranicznych, S$zekib Efen- 
di otrzymał od Wielkiego Sułtana rozkaz uda- 
nia się w nadzwyczajnóm poselstwie do 
Syryi, by panujacćj tamże domowćj wojnie po- 
łożyć koniec, i uchwalone przez Wysoką Porte 
za porozumieniem się z reprezentantami wiel- 
kich mocarstw rozporządzenia, przęcie raz do 
skutku przyprowadzić, => e 


TED un HUNN Noe >o 
Podług niezawodnych wiadomości, blizka już 
jest wykonania najwyższa uchwała , aby, tak- 
że i w Galicyi założona była kolej żelazna raq- 
dowa. Główna dyrekcyja kolei żelaznych rzą- 
dowych, wyprawi wkrótce do Galicyi oddzia- 
ły techników, dla wytknięcia linii na tę kolcj;. 
‘każdy z tych oddziałów będzie miał jednego 
nadinżyniera , dwóch inżynierów i cztórech asy- 
stentów. Jednemu oddziałowi poruczone jest 
zajęcie się koleją z Bochni do Jarosta- 
wia, drugiemu zaś z Jarosławia do Lwo- 
wa. Tak więc spodziewać się możemy, że już 
z przyszłą wiosną rozpoczną się „roboty około 
podkładu tychże Kol Ae me 
U s ww p 4 i * 
jezeli ciagle przymuszeni jesteśmy same smu- 
tne dawać wiadomości o nieszczęściu krajowóm,' 
miłą jest rzeczą z drugićj strony odpocząć cza- 
sem przy dobroczynnych usiłowaniach, które 
się bądź chęcią, badź czynem pojawiają. Do 
nich to możemy policzyć myśl jednego z oby- 
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wateli obwodu Czcrtkowskiego *), przesłaną 
nam listownie, która tu chętnie umieszczamy. 
Szanowny ten mąż powiada, Że przy teraźniej- 
szym niemal powszechnym braku gotowych 
pieniędzy na wsi, składki pieniężne przy naj- 
lepszych nawet chęciach są bardzo trudne: ra- 
dzi więc, aby te składki robić w zbożu, któ- 
rego dla nieszczęśliwych chętnie zapewne 
udzielą nie tylko właściciele ziemscy ale i 
kmiotki, którym niedola współrolników , nie- 
dola tak dla nich łatwo zrozumiała, nie może 
być obojętną. Z tćj wychodząc zasady , zacny 
ten obywatel, dziedzic cząstki wsi, mający 40 
poddanych i 250 morgów ziemi, ofiaruje z swćj 
strony po korcu pszenicy, Żyta i hreczki, (ofia- 
ry te powinny być od wszystkich najwięcćj 
z Żyta i hreczki, te bowiem dwa rodzaje zbo- 
Ža, jako najpotrzebniejsze do Życia, kaźdy go- 
spodarz posiada). Przypuszczając dalej, że 
współdziedzice innych części tejże wsi, posia- 
dajacy 120 poddanych i do 700 morgów ziemi 
dominikalnćj, nie odbiegna od takićj składki 
i tylko drugie tyle dadza, będzie już tym spo- 
sobem 6 korcy zboża. Kmiotki, gdyby dali każ- 
dy po jednym garncu, uczyni to od 160 nu- 
merów korcy 5, a zatém razem byłoby z je- 
dnój wsi 44 korcy. Rachujac w przecięciu ko- 
rzec zboża po 1 zr. 24 kr. mon. konw., jedna 
taka wieś, z którejby trudno przyszło zebrać 
jakakolwiek gotówkę, dałaby do składki 45 zr. 
24 kr. mon. konw. Rozwijajac następnie myśl 
swoję, powiada dalćj, Że to zboże dałoby się 
nie trudno doprowadzić na miejsce przezna- 
czenia. Wszak po wsiach są prócz rolników : 
mandataryjusze, ekonomowie, szewcy, tkacze, 
mularze, kowale , cieśle i t. p. rzemieślnicy, 
od nich możnaby uzbierać pieniadze potrzebne 
na najecie fur do dostawy tegoż zboża do mia- 
steczek na trakcie o milę lub dwie mil odle- 
głych. Każde Dominijum zajmie się zapewne 
chętnie zebraniem zsypanego zboża, duchowni 
zaś zebraniem gotówki; co gdy się stanie, na- 
leżałoby zawiadomić urząd cyrkułowy, któryby 
znowu odniósł się do Iiomisyi zawiadującćj 
składkami z zapytaniem , czy taka ilość zbo- 


*JNazwisko i miejsce. zamieszkania tegoż obywate- 
ła, wiadome jest Redakcyi. 


Ža w takim gatunku, nadmienionym dopićroco 
sposobem zsypana, ma być wprost sprzedana, 
czyli też ma się nająć fury z uzbieranego fun- 
duszu pieniężnego , i sprowadzić to zboże na 
wskazane miejsce. — Myśl ta zasługuje na uwa- 
ge, podając sposób, za pomocą którego składki 
dobroczynne na cały kraj rozprzestrzenione , 
przyniosłyby pomoc obszerniejszą, a tém sa- 
mém skuteczniejszą. 


WIADOMOŚCI HANDLOWE I PRZEMYSŁOWE. 


Z Gdańska dnia 11. sierpnia. Nasz dzisiej- 
szy targ nie był tak ożywiony, jak w prze- 
szłym tygodniu, gdyż ostatnie wiadomości z za- 
granicy nie są juź tak bardzo do kupna zachę- 
cające, Mimo tego ceny trzymają się u nas 
ciągle: za łaszt 4300éj dobrćj pstrćj pszenicy 
płacono po 400 zł. pr., 129iićj po 390 zł. pr., 
a 134 do 132iićj pstrćj po 385 zł. pr. 

(Preuss. Handl. Zeiluvg.) 


IHI. Spis darów, 
które w biurze Redakcyi Gazety Lwowskićj 
- złożono 
dla mieszkańców Gialicyi ostalnią 


powodzią dotkniętych. 
zr. Kr. 
Według spisu II. w Gazecie n. 96. 


t 2 dnkaty i 475 10 
Cypryjan i Weronika hrabiowie Komo- 
rowscy Wope 0%.0,11. a T 4  80— 
Wincenty Lewicki . . . . . . . 30 — 
Leon Chodziński, poczmistrz w Tłustóm 4 — 
L. B. z Wićdnia. . . . . . . . 4%0 
W. T. z Krakowa . . . . . . . 5 — 
Ksiądz Kanonik Zmigrodzki . . . 5 — 
Magdalena i Erazm  Illukiewiczowie , 
dziedzice dóbr Schodnicy . . . 10 — 
Kd. 4 o raaók doL.dceyK I BEE 
Od służących z pod nru 294 we Lwo- 
wie przy ulicy Janowskićj . 1 20 


razem m. k. 566 50 

i 2 dukaty, 

co wszystko wysokiemu c. k. Prezydyjum kra- 
jowemu do dalszego rozrządzenia oddane zostało. 


Do dzisiejszćj Gazety dołączone jest na oddzielnej ćwiartce druku: 
„Doniesienie literackie księgarni J. Milikowskiego.* 


" Redaktor J. N. Kamiński — Nakładem Spadkohierców Frańciszka Krattera, 
(Drukiem Piotra Pillera we Lwowie.) 


